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AGATA P�ATEK

B�OGOS�AWIONY KSI �ADZ IGNACY K�OPOTOWSKI
� WZÓR AUTORYTETU MORALNEGO

Autorytet � wed�ug asocjacji s�ownikowych be�d �acy interdyscyplinarnym
terminem teoretycznym z zakresu nauk o cz�owieku � pozostaje jedn �a z klu-
czowych kategorii wyste�puj �acych w naukach o wychowaniu. Pedagogika
uzasadnia jego nieodzowność dla w�aściwego wzrostu osobowości i internali-
zacji wartości moralnych1. Socjologia zaś akcentuje trzy najwaz�niejsze role
spe�niane przez podmioty autorytetu, którymi s �a: funkcja kulturotwórcza,
krytyczna i integracyjna2. Politologia zwraca uwage� na znaczenie zaufania
jako istotnego komponentu influencji podmiotu autorytatywnego3. W naturze
ludzkiej jest g�e�boko zakorzeniona potrzeba posiadania wzorców poste�po-
wania. Podmioty autorytatywne, be�d �ac nośnikami wartości moralnych, staj �a
sie� w strukturze spo�ecznej z�ywymi pomnikami tychz�e wartości. Potrzeba
autorytetu pozostaje ponadczasowa.

W historii spo�eczeństw kaz�dego czasu moz�na dostrzec trwa�e ślady pozo-
stawione przez aktywn �a obecność dojrza�ych osobowości, które wykazuj �ac
wysoki stopień wewne�trznej integracji, inicjowa�y wartościowe spo�ecznie
dzie�a. Byli wśród nich nierzadko ludzie, których Kośció� powszechny ze
wzgle�du na obecność w ich postawach cnót heroicznych wyniós� do chwa�y
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Wydawnictwo KUL 2006. s. 92.

2 Por. J. ZIÓ�KOWSKI, Autorytet polityczny. Geneza, ewolucja, symptomy kryzysu, Warsza-
wa: „Elipsa” 2012, s. 44.

3 Por. tamz�e, s. 172.
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o�tarzy. Świe�ci, jak zaznacza kardyna� Angelo Amato, pozostaj �a tymi, którzy
wnosz �a nadzieje�4. Zakorzeniona g�e�boko w ich duchowej strukturze, cnota
agape ujawnia swój dynamizm w róz�norakich dzie�ach, które weryfikuj �a jej
autentyczn �a obecność. Klemens Aleksandryjski w swoim systemie pedago-
gicznym pojmuje paideie� jako wychowanie ku doskona�ej agape5. Świe�ci
bardzo cze�sto akcentowali potrzebe� permanentnego formowania intelektu
i woli, które prowadzi do wymiernych rezultatów proces wychowania moral-
nego6. Stawali sie� cze�sto wychowawcami narodu, obrońcami narodowej toz�-
samości. Czynili to zawsze wielk �a si� �a w�asnego ducha i intelektu. Jednym
z nich jest b�ogos�awiony ksi �adz Ignacy K�opotowski, który nalez�y do grona
najwybitniejszych postaci polskiego katolicyzmu spo�ecznego z�yj �acych na
prze�omie XIX i XX wieku7. Katolicyzm spo�eczny promuje personalistyczny
i humanistyczny �ad spo�eczny opieraj �acy sie� na doktrynie spo�ecznej Kościo-
�a8. Dzie�ki posiadaniu wysokiego stopnia inteligencji spo�ecznej oddzia�ywa�
on swego czasu na szerokie kre�gi Polaków przez kilkanaście lat w diecezji
lubelskiej, a potem na terenie archidiecezji warszawsko-praskiej. K�opotowski
w mowie wyg�oszonej nad trumn �a ś.p. Hieronima �opacińskiego, którego
imie� nosi Miejska Biblioteka Publiczna w Lublinie, a który mia� liczne zas�u-
gi dla rozkrzewiania nauki w regionie Lubelszczyzny ze wzgle�du na prowa-
dzone przez niego badania naukowe w zakresie ludoznawstwa i je�zykoznaw-
stwa, wiele publikacji, zgromadzone przez siebie liczne tomy ksi �az�ek i re�ko-
pisów, oddanych po jego śmierci do tejz�e biblioteki, powiedzia� o nim: „tacy
ludzie, jak on, sami mówi �a o sobie czynami, a mówi �a nie dla w�asnej po-
chwa�y, lecz dla naszej nauki, naszego przyk�adu”9. Podobne s�owa o walo-
rze egzemplarycznym jego osoby moz�na odnieść do postaci ksie�dza K�opo-
towskiego. Tuz� po jego śmierci jeden ze wspó�pracowników napisa� o nim:

4 Por. R. ZANINI, Della stessa forza di Dio. Scalabrini un vescovo negli anni diffcili
dell’Ottocento, Milano: Edizioni San Paolo 2011, s. 7.

5 Por. F. DR �ACZKOWSKI, Kośció� – Agape wed�ug Klemensa Aleksandryjskiego, Lublin: RW
KUL 1996, s. 56.

6 Por. tamz�e, s. 63.
7 Por. J. STYK, Ksi �adz Ignacy K�opotowski (1866-1931). Kap�an, spo�ecznik, wydawca, w:

W. ZAKRZEWSKI (red.), Sól ziemi naszej, Lublin: Lubelskie Wydawnictwo Diecezjalne 1989,
s. 53.

8 Por. M. DELONG, Katolicyzm spo�eczny ksie�dza Antoniego Szymańskiego, „Przegl �ad Reli-
gioznawczy” 58(2013), nr 2, s. 61.

9 Mowa redaktora I. K�opotowskiego w katedrze lubelskiej przed wyprowadzeniem zw�ok
ś.p. prof. �opacińskiego, „Polak-Katolik” 1(1906), 31.01, s. 2.
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archidiecezja warszawska w szczególności, a Polska katolicka w ogóle straci�a wybitne-
go kap�ana, niewolnika pracy, cz�owieka o gor �acości uczucia i sile czynu, wiecznie czyn-
nej energii, […] którego imie� zapisane be�dzie chlubnie na kartach dziejów z�ycia kap�ań-
skiego10.

1. NOTA BIOGRAFICZNA KS. K�OPOTOWSKIEGO

Ignacy K�opotowski urodzi� sie� 20 lipca 1986 roku w Korzeniówce nad
Bugiem, która wówczas nalez�a�a do parafii Drohiczyn. Jego ojciec bra� udzia�
w Powstaniu Styczniowym. Zaś dwóch braci jego matki by�o duchownymi.
Atmosfera patriotyczna i religijna rodzinnego domu kszta�towa�a m�odego
Ignacego. Jak zaznaczaj �a przedstawiciele pedagogiki spo�ecznej, wychowanie
dziecka i kszta�towanie jego osobowości zaczyna sie� w rodzinie, w najm�od-
szych latach z�ycia. To w�aśnie tam rozwijaj �a swój dynamizm zasadnicze
motywacje, którymi ono kieruje sie� w doros�ym z�yciu11. Juz� jako dojrza�y
kap�an i redaktor pisma ascetycznego dla duchowieństwa K�opotowski wspo-
mina�, z�e wielkiego szacunku dla kap�aństwa nauczy� sie� w rodzinnym domu
i z�e w duz�ej mierze jego religijna atmosfera ukszta�towa�a w sercu Ignacego
zal �az�ki powo�ania do z�ycia w kap�aństwie12. Jego formacja intelektualna
i moralna przebiega�a w Gimnazjum Klasycznym w Siedlcach, dalej w mu-
rach seminarium duchownego pocz �atkowo w Lublinie, naste�pnie zaś w Kole-
gium Duchownym w Petersburgu13. Akademia Petersburska w owym czasie
przez�ywa�a czas swojego rozkwitu dzie�ki obecności znakomitych profesorów
buduj �acych jej autorytet moralny i intelektualny. Wśród nich warto wspo-
mnieć o jej rektorze, gruntownie wykszta�conym bibliście Franciszku Albinie
Symonie. Akademia kszta�towa�a w alumnach gor �acy patriotyzm i religijność.
Ksi �adz K�opotowski podtrzymywa� kontakty listowne przez szereg lat z rekto-
rem Symonem, z biskupem Janem Cieplakiem, z ksie�dzem Konstantynem
Rudkiewiczem14. Jako redaktor „G�osu Kap�ańskiego”, B�ogos�awiony akce-

10 G. BARTOSZYŃSKI, Aposto� pracy, w: Z. CHOMIUK (red.), Z nieba be�de� wam pomaga�,
Warszawa: Wydawnictwo Sióstr Loretanek 2005, s. 63.

11 Por. R. WROCZYŃSKI, Pedagogika spo�eczna, Warszawa: PWN 1979, s. 164.
12 Por. E.J. KOPER, Katecheza dzieci w uje�ciu ksie�dza Ignacego K�opotowskiego, mps

pracy magisterskiej, Papieski Wydzia� Teologiczny, Sekcja św. Jana Chrzciciela, Warszawa,
1998, s. 9, ASL.

13 Por. T. KAROLAK, Ksi �adz Ignacy K�opotowski, Warszawa: Wydawnictwo Sióstr Loreta-
nek 1992, s. 30.

14 Por. tamz�e, s. 35.
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ntowa� potrzebe� piele�gnowania przyjaźni mie�dzy duchownymi dla wzajemne-
go wsparcia i dzielenia sie� trudnościami kap�ańskiego powo�ania.

2. ODPOWIEDZIALNOŚĆ SPO�ECZNA
I CNOTY MORALNE B�OGOS�AWIONEGO

Swoje kap�aństwo rozpocz �a� K�opotowski z wielkim zapa�em, który nigdy
nie zgas� w jego z�yciu, by� zaś podtrzymywany jako świe�ty p�omień mi�ości
rozpalanej wci �az� na nowo i coraz bardziej gor �aco na d�ugich chwilach wie-
czornych adoracji B�ogos�awionego. Swoj �a pos�uge�, wymagaj �ac �a cze�sto me�s-
twa, odwagi i samozaparcia, traktowa� w charakterze znaku wdzie�czności za
wielki dar otrzymany od Boga w sakramencie świe�ceń prezbiteratu. Dzie�ki
wytrwa�ej modlitwie umia� „być do dyspozycji Boga”15. Wszystkie dzie�a
spo�eczne, które zainicjowa� w Lublinie i w jego okolicach, świadcz �a o tym,
z�e by� cz�owiekiem przedsie�biorczym, gdyz�: umia� realnie oceniać sytuacje�,
umieje�tnie wspó�pracowa� z innymi, umieje�tnie planowa�, by� niezwykle wy-
trwa�y oraz z�y� i dzia�a� moralnie16. Przyj �a� perspektywe� poste�powania, któ-
ra zak�ada odpowiedzialność spo�eczn �a za losy przysz�ych pokoleń i dzia�anie
ze świadomości �a, jak unikn �ać zagroz�eń. Z punktu widzenia wspó�czesnej
wiedzy humanistycznej moz�na określić jego postawe� jako przyje�cie innowa-
cyjnej perspektywy foresight. Istot �a tej perspektywy jest nastawienie na ak-
tywne kszta�towanie przysz�ości. Jak zaznacza E. Okoń-Horodyńska:

kwintesencja foresightu zamyka sie� twierdzeniem, z�e badania przysz�ości nie powinny
zajmować sie� przewidywaniem. Zamiast tego, poprzez proponowanie róz�nych moz�liwych
wizji przysz�ości, badania te powinny prezentować horyzont czasowy dla rozwoju nauki
i technologii, ich strategii i polityki, jako podstawy zmian jakościowych oraz stawiać
wyzwania aktorom uczestnicz �acym w rozwijaniu, kszta�towaniu i realizowaniu wypraco-
wanej wspólnie wizji przysz�ości17.

15 Por. M. QUOIST, Modlitwa i czyn, t�. s. M. Brygida od Matki Boz�ej Nieustaj �acej Pomo-
cy CIC, Warszawa: Wydawnictwo Sióstr Loretanek 1988, s. 354.

16 Por. A. MAJ, Wychowanie do innowacyjności i przedsie�biorczości, w: P. KAWALEC,
A. B�ACHUT (red.), Odpowiedzialność spo�eczna w innowacyjnej gospodarce. Skrypt dla studen-
tów Mie�dzywydzia�owych Interdyscyplinarnych Studiów Doktoranckich, Lublin: Wydawnictwo
KUL 2011, s. 148.

17 E. OKOŃ-HORODYŃSKA, Foresight kadr – czy wymusi kszta�cenie dla innowacji?, w:
P. KAWALEC, P. LIPSKI (red.), Kadry i infrastruktura nowoczesnej nauki: teoria i praktyka,
t. I: Materia�y przygotowane na I Mie�dzynarodow �a Konferencje� „Zarz �adzanie nauk �a” w Lubli-
nie, 20-22 listopada 2009, Lublin: Wyd. Lubelskiej Szko�y Biznesu 2009, s. 62.
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Ksi �adz K�opotowski zdawa� sobie sprawe�, z�e odpowiedzialność to rozumie-
nie powagi tkwi �acej „w wymaganiach świata wartości”18. Odpowiedzialność
i prawda to dwa najwaz�niejsze korelaty autorytetu moralnego19. One okreś-
la�y postawe� z�yciow �a ksie�dza Ignacego.

Tam, gdzie widzia� zagroz�enia dla dobra wspólnego, wynajdywa� skuteczne
sposoby zaradzenia sytuacji. By� kreatywny, a przez to innowacyjny w swoich
pomys�ach. By� w pe�ni świadomy faktu, z�e wychowywanie do cnót stanowi
skuteczny sposób pomnaz�ania spo�ecznego kapita�u. Zdawa� sobie sprawe�
z konieczności walki z bezrobociem, które prowadzi�o w wielu wypadkach
do ne�dzy moralnej i dzia�ania kwestionuj �acego godność osoby. W 1894 roku
K�opotowski za�oz�y� Lubelski Dom Zarobkowy, który funkcjonowa� jako
pierwsza spó�dzielnia pracy stworzona na obszarze Królestwa przez osobe�
duchown �a20.

Gdy dostrzeg� zagroz�enie upadku moralności m�odych kobiet w mieście,
nawi �aza� kontakt z ksie�z�n �a Mari �a Woronieck �a, cz�onkini �a Lubelskiego Towa-
rzystwa Dobroczynności, która zg�osi�a projekt utworzenia przytu�ku dla
12 biednych po�oz�nic, które zosta�y matkami w róz�nych trudnych okoliczno-
ściach. Ksi �adz K�opotowski zosta� mianowany opiekunem tego przytu�ku,
który otrzyma� nazwe� „Przytu�ku św. Antoniego”21. Pocz �atkowo w przytu�ku
pracowa�y siostry mariawitki, później ksi �adz Ignacy sprowadzi� z Poznania
siostry Pasterki � zgromadzenie zakonne stworzone przez b�. Marie� Kar�ow-
sk �a, którego g�ównym charyzmatem jest poświe�cenie z�ycia kobietom z margi-
nesu spo�ecznego. B�ogos�awiony przed odejściem do Warszawy podarowa�
siostrom pasterkom maj �atek – Wiktoryn, gdzie te pos�uguj �a do dzisiaj. Jed-
nym z rysów autorytetów moralnych jest walka o godność osoby. Ksi �adz
Ignacy te� walke� wytrwale podejmowa�.

Wszystkie dzie�a podje�te przez tego niezwykle pracowitego i przepe�nione-
go dobroci �a oraz wraz�liwości �a na potrzeby innych kap�ana świadcz �a o wiel-
kim poczuciu odpowiedzialności spo�ecznej i wielkim patriotyzmie B�ogos�a-
wionego. Redagowane przez niego pisma, jak np. „Posiew”, „Polak – Kato-
lik”, s �a wyrazem jego starań o wychowywanie spo�eczeństwa. Jako redaktor,
by� w pe�ni świadomy zadań, jakie powinna spe�niać prasa, a s �a nimi: „miara

18 Por. A. RYNIO, ABC wychowania do odpowiedzialności. w: P. KAWALEC, P. LIPSKI

(red.), Odpowiedzialność spo�eczna w innowacyjnej gospodarce, s. 221.
19 Por. W. STRÓZ� EWSKI, Ma�a fenomenologia autorytetu, „Ethos” 10(1997), nr 1, s. 33.
20 Por. J. STYK, Ksi �adz Ignacy K�opotowski, s. 55.
21 Por. tamz�e, s. 56.
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w s �adzie o rzeczach i prawda w ich przekazywaniu”22. Jak zaznacza jedna
z duchowych córek Redaktora s. Klara Bielecka, moz�na mówić o swego ro-
dzaju permanentnej katechezie ludu wiejskiego na �amach czasopisma „Po-
siew”, a „ksi �adz K�opotowski przez swoj �a katecheze� usi�uje pomóc ludziom
w osi �agnie�ciu pe�ni dojrza�ości chrześcijańskiej”23.

Postawa nieugie�tego aktywizmu i zaangaz�owania, które wyróz�nia�y tego
gorliwego kap�ana w dzia�alności duszpasterskiej, wydawniczej i spo�ecznej
by�y wyrazem jego wyj �atkowej dojrza�ości osobowej i duchowej, któr �a osi �ag-
n �a� w zdumiewaj �aco krótkim czasie. Jak wyznaje w jednym ze swoich perio-
dyków:

[…] istnieje szcze�ście wewne�trzne, pochodz �ace z duchowego z�ycia cz�owieka i takie tylko
szcze�ście prawdziwe zdolne jest nas zadowolić. Podstaw �a tego szcze�ścia – wiara i mi�ość
Boz�a, nadzieja w mi�osierdziu Boz�em i pokój sumienia […]. Szcze�ście wewne�trzne jest
udzia�em ludzi sprawiedliwych, ludzi dobrej woli24.

Postawa zaangaz�owania ma szanse� urzeczywistniania sie� tylko w cz�owieku
pozbawionym wewne�trznych zniewoleń. Ksi �adz K�opotowski nalez�a� do takich
osób. Owo wewne�trzne zaangaz�owanie ksie�dza Ignacego by�o rezultatem
przyje�cia postawy „być” a nie „mieć” w jego ca�ym kap�ańskim z�yciu25. Jak
zaznacza jeden z autorów,

cz�owiek o postawie „być” spostrzega przysz�ość jako bezpieczn �a, sensown �a, radosn �a,
wymagaj �ac �a wewne�trznego zaangaz�owania i aktywności, ubogacaj �ac �a, zalez�n �a od niego,
ale równocześnie dan �a mu, twórcz �a, wyzwalaj �ac �a i ubogacaj �ac �a26.

Jedn �a z istotnych cech autorytetu moralnego jest odwaga w g�oszeniu
prawdy i gotowość do obrony g�oszonych przez siebie wartości. Taki rys
osobowości wyróz�nia� ksie�dza K�opotowskiego. Jak zaznacza jeden z autorów,
ksi �adz ów:

22 I. K�OPOTOWSKI, O miare� i prawde� w prasie, „Przegl �ad Katolicki” 2(1923), nr 44,
s. 691.

23 K. BIELECKA, Katecheza ludu wiejskiego i robotniczego podejmowana na �amach „Po-
siewu” 1905-1926 przez ksie�dza Ignacego K�opotowskiego, mps pracy magisterskiej, Papieski
Wydzia� Teologiczny, Akademia Teologii Katolickiej, Warszawa, 1989, s. 129, ASL.

24 I. K�OPOTOWSKI, S�owo Boz�e, „Posiew” (Dodatek) 20(1925), 1.01, s. 9.
25 Por. B. GRULKOWSKI, Elementy motywacyjne postaw „być” i „mieć”, Lublin: RW

KUL 1996, s. 15.
26 Tamz�e, s. 15-16.
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naraz�a� sie� wielu ludziom przez wielk �a gorliwość w sprawach moralnych. Zwraca� publicz-
nie uwage� tym, którzy poste�powali niemoralnie i siali zgorszenie. Z tego powodu mia�
wiele przykrości. W zau�kach ko�o kościo�a dominikanów w Lublinie zosta� nawet pobity
za zwrócenie uwagi za niestosowność zachowania27.

Owa odwaga by�a przejawem troski i wielkiej wraz�liwości moralnej B�ogo-
s�awionego, który zdawa� sobie sprawe�, z�e upominanie stanowi wyraz mi�ości
udoskonalanej przez prawde�. Jak zaznacza�: „�agodnem skarceniem moz�na
bardzo wp�yn �ać na poprawe� b� �adz �acego”28.

3. KSI �ADZ K�OPOTOWSKI
JAKO POMNOZ�YCIEL WARTOŚCI

K�opotowski kszta�towa� dzie�ki swojej dzia�alności wydawniczej cnoty
spo�eczne u czytelników. Jak zaznacza: „cz�owiek dobry, nie zepsuty jest si� �a
narodu […] naród bez religji, to jak las, którego drzewa toczone robactwem
gnij �a i nie rozwijaj �a sie� zdrowo”29. W swoich periodykach zamieszcza� bio-
grafie b�ogos�awionych i świe�tych przyczyniaj �ac sie� w ten sposób do wycho-
wania moralnego czytelników poprzez przyk�ad świe�tych. Zamieszcza� tez�
w pismach tzw. z�ote zasady i z�ote myśli, jak np.:

skromność – to kwiat o cudnej woni i barwie, kaz�dy sie� nim zachwyca i kaz�demu sie�
podoba; m �adrość u ojca, a mi�ość u matki czuwaj �a nad dobrem wychowaniem dziatek;
prawdziwa poboz�ność jest pe�na pogody30.

Jego rady wydaj �a sie� wyraz�ać m �adrość ewangelicznych b�ogos�awieństw:
„czy pójdziesz drog �a kwieci �a, czy ściez�k �a ciernist �a, przejdź przez z�ycie z mi-
�ości �a, z dusz �a dobr �a, czyst �a”31.

B�ogos�awiony integrowa� spo�eczeństwo wokó� najwaz�niejszych, uniwer-
salnych wartości. Przez swoj �a dzia�alność podnosi� poziom moralny i kultural-
ny narodu. Z wielk �a determinacj �a s�uz�y� rozkrzewianiu religii, budzeniu świa-

27 J. STYK, Ksi �adz Ignacy K�opotowski 1866-1931. Spo�ecznik, publicysta i wydawca, War-
szawa: Ośrodek Dokumentacji i Studiów Spo�ecznych 1987, s. 63.

28 I. K�OPOTOWSKI, S�owo Boz�e, „Posiew” (Dodatek) 20(1925), 18.01, s. 9.
29 J. K�OPOTOWSKI, W czem si�a narodu, „Posiew” 20(1925), 4.10, s. tyt.
30 I. K�OPOTOWSKI, Z�ote myśli, „Posiew” 20(1925), 9.08, s. 130, 134.
31 I. K�OPOTOWSKI, Z�ote myśli, „Posiew” 20(1925), 22.05, s. 49.
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domości moralnej, uwraz�liwianiu na potrzeby biednych i zagubionych moral-
nie i duchowo. To świadczy o jego wielkim autorytecie moralnym. Autorytet
moralny bowiem buduje sie� poprzez s�uz�be� wartościom wyz�szego rze�du, nade
wszystko zaś s�uz�bie prawdzie, dobru i pie�knu32. Jak zaznacza papiez� Bene-
dykt XVI: „odnoszenie sie� do atrybutu pie�kna nie jest jedynie estetyzmem,
ale jest sposobem docierania do nas prawdy o mi�ości Boga w Chrystusie po-
przez pie�kno”33. Augustyn z Hippony, wprowadzaj �ac koncepcje� pie�kna para-
doksalnego w odniesieniu do cierpi �acego Chrystusa, uczy dostrzegać pie�kno
w kaz�dym cz�owieku. Ksi �adz K�opotowski owo zniekszta�cone pie�kno przez
róz�ne rodzaje moralnego i duchowego nie�adu potrafi� dostrzec w ludziach,
do których dociera� poprzez skuteczne formy uczynków mi�osierdzia wzgle�-
dem duszy i cia�a. Tego rodzaju dzia�anie by�o przejawem afirmowania ludz-
kiej godności. Proste gesty dobroci, czynione przez niego kaz�dego dnia wo-
bec swoich ubogich, pozwalaj �a dostrzec w K�opotowskim rys dobrego, mi�o-
siernego ojca na wzór tego, który przyjmuje zagubionego i skruszonego syna
w paraleli o synu marnotrawnym b �adź tez� w przypowieści o mi�osiernym
Samarytaninie34.

Wed�ug socjologicznych konstatacji tylko wartości absolutne, autotelicz-
ne, moralne s �a zwi �azane z funkcjami integracyjnymi spo�eczeństwa oraz jego
elementami, jakimi s �a organizacje i instytucje35. Jak zaznacza jeden z auto-
rów: paradoks rozwoju gospodarczego tkwi w tym, z�e do zapewnienia tego
rozwoju nie wystarczy obecność wartości o ekonomicznym charakterze,
bowiem wartości afirmowane przez dany naród s �a zalez�ne i nalez� �a do kul-
tury36.

W dzia�alności ksie�dza Ignacego moz�na dostrzec postawe� szeroko poje�tej
odpowiedzialności spo�ecznej w uje�ciu strategicznym, czego wyraz stanowi�o:
tworzenie przez niego nowych miejsc pracy, a wie�c polityka zatrudniania,
uczciwe praktyki funkcjonowania, inwestycje spo�eczne, zaangaz�owanie i roz-

32 Por. A. P�ATEK, Istota i funkcje autorytetu. Studium teologiczno moralne, mps pracy
doktorskiej, Katolicki Uniwersytet Lubelski Jana Paw�a II, Lublin, 2015, s. 140-143.

33 BENEDYKT XVI, Adhortacja apostolska „Sacramentum Caritatis”. O Eucharystii, źródle
i szczycie z�ycia i misji Kościo�a, Rzym: Drukarnia Watykańska 2007, 35.

34 Por. T. STYCZEŃ, Autorytet religijny a wiara osobista i autonomia sumienia, ZN KUL
20(1977), nr 3-4, s. 83.

35 Por. W. PAŃKÓW, Podsumowanie. Czym jest spo�eczna odpowiedzialność przedsie�-
biorstw, organizacji? Spojrzenie socjologa ekonomicznego, w: W. PAŃKÓW, B. ROK, M. STRU-
MIŃSKA-KUTRA (red.), Oblicza spo�ecznej odpowiedzialności przedsie�biorstw, Warszawa: Wy-
dawnictwo Naukowe Scholar 2010, s. 117.

36 Por. tamz�e, s. 120.
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wój spo�eczny, dobre rz �adzenie i tworzenie kultury partnerstwa spo�eczne-
go37. B�ogos�awiony umia� skutecznie w� �aczyć w swoje dzie�a ludzi z róz�-
nych kre�gów spo�ecznych dla realizacji podje�tych przez siebie inicjatyw spo-
�ecznych38. K�opotowski by� w pe�ni świadomy faktu, z�e kwestia tak waz�na,
jak �a jest wychowanie, jest wieloczynnikowo zdeterminowana i z�e moz�na na
nie wp�ywać nie tylko w rodzinie, ale takz�e poprzez szko�e� i inne zak�ady
kszta�c �ace, instytucje opieki i wychowania specjalnego, zak�ad pracy i instytu-
cje kultury masowej39.

Wyniesiony do chwa�y o�tarzy ksi �adz Ignacy K�opotowski stanowi nie-
w �atpliwie przyk�ad autorytetu moralnego. Nalez�y o nim powiedzieć, z�e op-
rócz tego, z�e jego z�ycie stanowi przyk�ad heroicznego wype�niania obowi �az-
ków w�asnego stanu, moz�na w nim dostrzec jednego z duchowych przewodni-
ków i nauczycieli patriotyzmu i obrońce� narodowej toz�samości Polaków.
W czasie trudnym dla ojczyzny i Kościo�a poprzez dzia�alność charytatywn �a
i na �amach swojej prasy podejmowa� bezsprzecznie wiele najistotniejszych
kwestii i problemów moralnych ówczesnego spo�eczeństwa.

4. AKTUALNOŚĆ POSTACI
I PRZES�ANIA B�OGOS�AWIONEGO

Po siedemnastu latach pracy w Lublinie ksi �adz K�opotowski postanowi�
przenieść sie� do Warszawy, kieruj �ac sie� myśl �a, z�e w ten sposób zwie�kszy
zakres swojego oddzia�ywania przez prase�. Otrzyma� na to zgode� biskupa.
Z� egnaj �ac sie� z Lublinem powiedzia� znacz �ace s�owa:

zostawi�em Lublinowi […] siedemnaście lat kap�aństwa swego […] biore� ze sob �a na pa-
mi �atke� cie�z�ki krzyz� najrozmaitszych cierpień, które w Lublinie przeszed�em. Krzyz� ten

37 Por. A. RUDNICKA, CSR – doskonalenie relacji spo�ecznych w firmie, Warszawa: Wol-
ters Kluwer Business 2012, s. 80.

38 Por. D. OLSZEWSKI, Ksi �adz Ignacy K�opotowski. Z�ycie i apostolat, Warszawa: Wydaw-
nictwo Sióstr Loretanek 1996, s. 49-50.

39 Por. J. SUPREWICZ, Środowisko spo�eczne jako środowisko wychowawcze, w: M. KOPY-
CIŃSKA (red.), Wprowadzenie do socjologii wychowania, Lublin: Drukarnia UMCS 1978,
s. 100-102.
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cenie� wysoko […] ale serca dla Lublina nigdy nie straci�em, owszem zachowuje� je w na-
dziei, z�e ono mnie kiedyś sprowadzi do Lublina z powrotem40.

Rozwaz�aj �ac powyz�sze s�owa B�ogos�awionego odnosi sie� wraz�enie, jakby
chcia� on w dalszym ci �agu przemawiać do Kościo�a i narodu, przemawiać si� �a
w�asnych idei i zostawionych przez siebie „pomników”, budowanych przez
niego w ci �agu wielu lat na fundamencie wiernej, wytrwa�ej modlitwy i wyte�-
z�onej pracy. B�ogos�awieni i świe�ci chc �a inspirować do dobra, a zarazem
darować skuteczn �a lekcje� z�ycia, leczyć zniekszta�cone sumienia i formować
serca.

Warto dodać, z�e postać ksie�dza Ignacego K�opotowskiego z jego projektem
na świe�tość nie traci dziś na aktualności. B�ogos�awiony jawi sie� jako wzór
osobowy dla prezbiterów i alumnów przekraczaj �acych seminaryjne progi.
Be�d �ac redaktorem pisma formacyjnego dla duchowieństwa, wykaza� sie� ogrom-
n �a trosk �a o sta�y rozwój duchowy prezbiterów. Waz�na dla niego by�a troska
o zachowanie toz�samości kap�ańskiej ksie�z�y pomagaj �acej wiernie wytrwać
w otrzymanym od Boga powo�aniu. Znacz �ace zdanie wyakcentowane podczas
uroczystości beatyfikacyjnych K�opotowskiego w Warszawie, które brzmia�o:
świe�tość jest dla kaz�dego cz�owieka doste�pna i daje mu prawdziw �a wielkość!,
świadczy o tym, z�e w biografii B�ogos�awionego kaz�dy moz�e szukać odpo-
wiedzi na pytanie o sens z�ycia zgodnego z wartościami moralnymi i znaleźć
przyk�ad me�stwa i odwagi w walce o obrone� tych wartości.

Wspó�czesne czasy, dotknie�te wp�ywem postmodernistycznej filozofii, za-
k�adaj �acej programowe deprecjonowanie autorytetów i wzorów osobowych,
uderzaj �a szczególnie w osobowość m�odego cz�owieka, który uwiedziony jej
has�ami, przestaje uchodzić za jednostke� wewne�trznie zintegrowan �a, gdyz�
integracje� te� zawdzie�cza sie� wzorom osobowym i autorytetom moralnym41.
Wydobywanie z przesz�ości i afirmatywne prezentowanie wielkich postaci
jawi sie� dziś jako imponuj �ace wyzwanie dla pedagogów i wszystkich odczu-
waj �acych odpowiedzialność za kondycje� moraln �a m�odego pokolenia.

40 I. K�OPOTOWSKI, Z�egnam Lublin, „Polak-Katolik” 2(1908), nr 110, s. 1.
41 Por. E. WYSOCKA, Wzór osobowy, w: T. PILCH (red.), Encyklopedia pedagogiczna XXI

wieku, t. VI, Warszawa: „Z� ak” 2003, s. 632.
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K�OPOTOWSKI I., Z�ote myśli, „Posiew” 20(1925), 9.08, s. 130, 131.
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Warszawa: Ośrodek Dokumentacji i Studiów Spo�ecznych 1987.
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B�OGOS�AWIONY KSI �ADZ IGNACY K�OPOTOWSKI
– WZÓR AUTORYTETU MORALNEGO

S t r e s z c z e n i e

Celem artyku�u by�o ukazanie sylwetki b�. ksie�dza Ignacego K�opotowskiego jako autoryte-
tu moralnego. Autorka opisa�a jego cechy i postawy, które budowa�y autorytet moralny ks.
I. K�opotowskiego. By�y nimi g�ównie: wychowywanie do wartości o autotelicznym charakte-
rze, takich jak prawda, dobro, pie�kno, odwaga w g�oszeniu tych wartości, wysoki poziom
odpowiedzialności spo�ecznej, której wyrazem by�o wychowywanie do cnót spo�ecznych i mo-
ralnych. Ukaza�a takz�e swoist �a aktualność postaci B�ogos�awionego, chc �acego patronować
alumnom, prezbiterom i świeckim w pod �az�aniu drog �a świe�tości.

S�owa kluczowe: autorytet moralny; cnoty spo�eczne; odpowiedzialność spo�eczna; wychowa-
nie; s�uz�ba.

BLESSED IGNACY K�OPOTOWSKI
– A PARAGON OF MORAL AUTHORITY

S u m m a r y

The aim of this article was to show blessed person of catholic priest Ignacy K�opotowski
as moral authority. Author shows wirtues and moral values of this person as: realizing true,
godness and beauty and courage in defending of these values and high level of social respon-
siblity which expressed upbringing to social and moral virtues. Author shows also being up-to
date of this person who can be an example for priests and lay persons in what way gain
sanctity.

Key words: moral authority; social virtues; moral virtues; social responsiblity, upbringing;
service.


